
Koźmin, środa dnia 9 stgcznia 1924 r. Rok 37

ORĘDOWNIK URZĘDOWY
POWIATU KOŹMIŃSKIEGO

P r z e d p ł a t a :  

na miesiąc styczeń 6 2 9  3 2 5  mkp.
W ychodzi w środy i soboty

O g ł o s z e n i a :  
mm 1-łam. 20 000 mkp.

W tozie  w ypadków , sp o w o d o w an y ch  s i łą  w yższą, p rz e szk ó d  w za- 
I ła d z ie , s tra jk ó w  lub  tym  p o d o b n y ch  n ie p rzew id z ian y ch  o k o lic zn o śc i 
w y d a w n i c t w o  n ie  o d p o w iad a  za d o s ta rc z e n ie  p ism a , a  a b o n en c i n ie  m a j^  
p raw a  d o m a g a n ia  s ię  n ic d o s ta rc z o n y c h  n u m e ró w  lu b  d o o d szk o d o w a n ia .

I f l l  Dziat urzędowy ggg|
Nr. 6. D o t y c z y :  licencji ogierów.

Niniejszem podaję do publicznej wiadomości, źe 
w myśl art. 5. rozporządzenia policyjnego z dnia !0 
grudnia 1892 r. dotyczącego licencji ogierów /Orędow- 
nik powiatowy 1893 r., str. 136.) termin licencji o- 
gierów prywatnych z powiatu koźmińskiego odbę­
dzie się w wtorek, dnia 15 stycznia 1924 r. o godz. 
10-tej przedpołudniem na Nowym Rynku (Targo­
wisko) w Koźminie.

Posiadaczy ogierów powiatu koźmińskiego wzy­
wam niniejszem do przedstawienia swoich ogierów  
w wyżej wyznaczonym terminie.

Panów Burmistrzów, przełożonych gmin i ob­
szarów dworskich proszę powyższe natychmiast 
w zwykły sposób ogłosić. — L. dz. 138/24, St. I, —

Koźmin, dnia H stycznia 1924 r.
Kierownik Starostwa, 

w z. Andrzejczak 
Starszy Sekretarz powiatowy

Nr. 7. Poznański Zakład Ubezpieczeń od wypadków 
w rolnictwie.

W nr. 37 Dz, Urz. Woj. Pozn. oraz w nr. 32 
Dz, Urz. Woj. Pom. obwieszczono nowy Statut Z. U. 
od wypadków w rolnictwie, na co zwraca się uwagę 
panom producentów rolnym. Nowy Statut, celowo 
zastos wany do warunków obecnych, wykazuje dążność 
do uproszczenia i wprowadza tern samem ulepszenie 
w porównaniu z dawniejszym Statutem  niemieckim, 
Uproszczenie ujawnia się w unikani mierników nieru­
chomych jakimi n. p są normy pieniężne, z góry u- 
stalone, gdyż mierniki takie musiałyby ulegać zmianie 
w miarę zmiany wartości pieniężnej. Z tych powo­
dów i w przeciwieństwie do przepisów dawniejszych, 
podług których producent nie podlegał ubezpieczeniu 
jeśli jego dochód roczny przekraczał 120000 mk., nie 
będzie ubezpieczenie producenta w przyszłości zale­
żało od wysokości jego dochodów, ale od tego, czy 
dany producent w przedsiębiorstwie swojem z reguły 
i za wynagrodzeniem nie zatrudnia żadnej lub zatrud­
nia nie więcej niż 2 osoby podlegające ubezpieczeniu. 
Codo tych producentów obowiązują następujące prze­
pisy: producencji, ksórych gospodarstwa nie obejmują 
więcej niż 15 ha., podlegają ubezpieczeniu bez za­
strzeżeń ; producenci, których gospodarstwa obejmują 
ponad 15 ha., jednakże nie więcej niż 25 ha, mają 
prawo wnieść do Zarządu Sekcji o ustalenie, czy pod­
legają lub nie podlegają ubezpieczeniu. Tem samem 
rozszerzy się grono producentów, którzy w razie nie­

szczęśliwego wypadku będą mogli korzystać ze świad­
czeń Zakładu Podobne względy dały powód do za­
niechania uzależnienia ubezpieczenia urzędników rol­
nych od wysokości ich zarobków rocznych ; urzędnicy 

I rolni tj. osoby biorące udział w kierownictwie przed- 
1 siębiorstwa rolnego podlegać będą od 1 stycznia 1924 

ubezpieczeniu bez względu na wysokość ich zarobku 
a zatem wszyscy. Pozatem nowy Statut wymienia, co 
Zakład obejmuje, wylicza grupy osób podlegających 
ubezpieczeniu, streszcza w osobnym rozdziale obo­
wiązki'producentów rolnych ltd., służyć więc może 
za przewodnika w dziedzinie ubezpieczeń od niesz­
częśliwych wypadków w rolnictwie;

Starostwo Krajowe w Poznaniu. Aleje M arcin­
kowskiego 29 oddaje Statut po cenie 1 zł. p. za eg­
zemplarz, póki szczupły zapas starczy.

— L. dz. 755/23. N. W. — 
Koźmin, dnia 29 grudnia 1923 r.

Przew odniczący, Niemojowski.

Nr. 8. Dnia 15. I. o godzinie 11 -tej przed południem 
w Starostwie pokój 19. odbędzie się sprzedaż jednej 
pary mułów przez publiczną licytacją.

Koźmin, dnia 3 stycznia 1924 r.
Przewodniczący Wydziału Powiatowego 

Niemojowski.

Nr. 9. Ze zastrzeżeniem każdorazowego odwołania 
mianowałem gospodarza Fryderyka Bauera z Gumie- 
nic, komisarycznym sołtysem gminy Gumienice. 

Koźmin, dnia 24 grudnia 1923 r.
Przew odniczący W ydziału  Pow iatow ego  

Niemojowski.
Nr. 10. Niniejszem zatwierdzam urzędnika gospodar­
czego p. Rudolfa W iesnera z Psiepola jako zastępcę 
przełożonego obszaru dworskiego na obszar dworski 
Psiepole. — L. dz. 1869/23. W. P. —

Koźmin, dnia 2 stycznia 1924 r.
Kierownik Starostwa, Niemojowski

1 1 1  Dzia* nieurzędowy
Spraw y polskie

Zgon posła ks. Lutosławskiego.
W arszawa, 5. 1. Dziś o godz. 15 nadeszła do 

Sejmu wiadomość, że poseł ks. Lutosławski zmarł o 
godz. 14 min. 30 w majątku swym rodzinnym w Droz­
dowie ziemi Łomżyńskiej. Jak  wiadomo, poseł ks. 
Lutosławki zachoro.wał od paru dni na szkarlatynę.

Pogrzeb odbył się prawdopadobnie we wtorek 
przed południem w Drozdowie.

K u rs  z ło te g o  p o ls k ie g o  i f r a n k a  z ło te g o  
od 9. 1. 1924 r. 5. 58 0  0 0 0 ,— mkp.



Z g o n  k s ię d z a  p o w s ta ń c a . W  S zop ien icach  na  
G ó rn y m  Ś ląsk u  odby ł się pog rzeb  śd . k s. K aro la  
W o źn iak a , k tóry  p rzy b ra ł rozm iary  olbrzym iej m an i­
festac ji p ow stańczej, będ ące j w yrazem  u zn an ia  dla 
n iepospo litych  zasług  zm arłego  Sp. ks. K aro l W o ź ­
n iak  był jed n ą  z tych p o stac i cichych i jasnych , k tó ­
re  w ciężk iej służb ie  O jczyźnie n ie  cofały się p rzed  
najw iększem i ofiaram i, k tó re  w d ążen iu  do u rzeczy ­
w istn ien ia  idei narodow ych okazyw ały  n iez łom ny  hart, 
wolę i p ośw ięcen ie .

Śp. ks. K aro l W o źn iak  w czas ie  p leb iscy tu  na 
G . k lą sk u  b ra ł czynny u d z ia ł w p ra c y  narodow ej, 
w stąp ił na ty ch m iast do  P O W . i z o s ta ł kom endan tem  
b a ta ljo n u  sz turm ow ego. P o ten i p o d czas  pow stań  u- 
czestn iczy ł w e w szystk ich  w a lk ach  w  pow . k a to w ic­
kim , n a s tę p n ie  przydzielony w trzecim  pow stan iu  do  
grupy F o jk isa  o d zn aczy ł się  św ietnym  i sku tecznym  
a tak iem  na  K ędzierzyn .

W alk a  z śn ie g ie m .
W arszaw a, o. 1. D zięki energicznym  z a rz ą d z e ­

n iom  w ładz kolejow ych, k tó re  przy w ydatnej pom ocy 
w ładz w ojskow ych zdo ła ły  oczyszczić  to ry  kolejowe 
z za sp  śn ieżnych , ruch  osobow y w dn iu  dzisiejszym  
b ęd z ie  się od b y w ał zupełn ie  norm aln ie . N ad  przy* 
w rócen iem  ru ch u  tow arow ego do s tan u  norm alnego  
p racu ją  w ładze  ko le jow e in tensyw nie , jednakow oż w o­
b ec  zasypania  w szystk ich  to rów  i w agonów  n a  stac jach  
w ęzłow ych p ra c a  p rze to k o w a je s t b a rd z o  u tru d n io n a . 
W ła d z e  kolejow e spodziew ają się , że przyw rócenie  
ru ch u  tow arow ego  do s ta n u  norm alnego  n astąp i 8  bm.
0 ile nie sp ad n ie  śnieg.

Ł ó d ź ,  5. 1 . Na sk u te k  u tru d n ień  k om un ikacy j­
nych, w yw ołanych śn ieżycam i, Ł ódź zn a laz ła  się w 
b a rd z o  tru d n e j sy tu ac ji aprow izacy jnej.

G  d a  ń s k, 5. 1 . W  dn iu  dzisie jszym  przyw ró­
cono  ca łkow ic ie  ru ch  kolejow y n a  w szystkich lin jach 
p o d m ie jsk ich , ruch  zaś  pociągów  n a  pom orzu  i da l­
szych  s tro n  Polski odbyw a się z b a rd zo  n iezn acz- 
n em  opóźnieniem .

W alk a  z K o śc io łe m  w b o lszew ji.
M oskwa, 5. 1. W ostatn ich  czasach wzm ogły się 

w Rosji prześladow ania duchow ieństw a praw osław nego
1 kato lick iego . W ładze słow ieckie w ytoczyły szereg  
p rocesów  duchow nym  praw osław nym , zw olennikom  Ty- 
chona pod pre tekstem , że w ykorzystu ją  zabobony re ­
lig ijne ciem nych m as dla ceiów m aterjalnych. O stadnio 
nadeszły w iadom ości o aresztow aniu  kilku księży k a to ­
lickich. Podobno w szeregu m iast na Syberji księża 
kato liccy  zostali w yrzuceni ze sw oich plebanij.

P o w ó d ź  P io tro g ro d u .
B e r l i n ,  5. 1. W ed łu g  d on iesień  z P io tro g ro d u  

m iasto  to  zo s ta ło  n aw ied zo n e  p rzez  k a ta s tro fę  pow o­
dzi, k tó ra  p ra sa  n azy w a  b ezp rzy k ład n ą. M asy lodu  
w jez io rze  L adoga, k tó re  oderw ały  się w sk u tek  o d ­
wilży, p łyną w zdłuż rzek i. N ew et te  częśc i m iasta , 
k tó re  n ie  zosta ły  w czasie  p ow odzi w r. 1824 za lane , 
o b ecn ie  sto ją  p o d  w odą. R ów nież obszary  n ad  do lną
W ołgą  są n a  obu  b rzeg ach  w g łąb  n a  50 km. za lan e
w o d ą . N ag ro m ad zo n e  tam  zapasy  d rzew a zostały  
p o rw a n e  p rzez  w odę.

W ylew  S e k w a n y .
Paryż, 6. 1. Przybyw anie wody w Sekw anie osiąg­

nęło najw yższy poziom. W głów nych dopływ ach S ek­
w any rozpoczął się spadek. T rw a sucha pogoda.

Paryż, 6. 1. Poziom  S ekw any osiągnął 7 i pół 
m etra. W obec spadku tem peratury  należy się jednak  
spodziew ać w najbliższym  czasie obniż nif- poziom u w o­
dy. M im o to powożenie 4~r groźne, szczególnie
n a  przedm ieściach, gdzie nr .  r J/.a się w dalszym
ciągu  ew akuacj d n >'1 .
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Wiadomości miejscowe
K oźm in. O płaty telefon, znowu zostają podwyż­

szone abonam ent zwykły wynosić będzie w Koźminie 
m iesięcznie: prywatny 400 

zbiornv 700
publiczny 1000 razy każdorazow ego kursu  

franka złotego.
A b o n e n c i ,  którym  opłaty te  będą niedogodnem i, 

mogą wyjątkowo abonam ent wypowiedzieć w ciągu 8 
dni po otrzym aniu rachunku za styczeń 1924 r.

U rząd  s ta n u  cyw ilnego K oźm in <
od l-g o  stycznia do 8-go stycznia 1024 r. 

Porody: syna: m urarz Karol Dorn Lipowiec, handlarz 
Antoni Kapuściński Koźmin, rolnik Jan  
Wyzuj W rotków , rolnik W alenty Jag ła  
Polskie Olędry, rolnik A ntoni Kostka 
Kaniew, robotnica S tanisław a Kokociń­
ska Koźmin, rolnik A ndrzej Foltynie- 
wicz S tara-O bra. 

córkę: rob. Józef Namyślak O ria, roln. Michał 
H adryś Stara=Obra, robotnica A gnie­
szka Z aw ada Polskie Olędry, robotnik 
F ranciszek  G rzegorski Borzęcice, roln. 
Jan  Paradysz Koźmin.

Zapowiedzie: szofer Tadeusz A dam ek Jarocin  z H e­
leną Saganów ną Chełków, sekr. pocz. 
Maks. B ensch Poznań z M arją K apuś­
cińską Koźmin, rob W ładysław  Król 
Tatary z Józefą M ichalską N owa-Obra. 

W ypad.śm ierci:rob. M arcin Rogowicz Skałów 58 lat.
żona chałupnika M arjanna Pawlaków na 
z Owieśnych Borzęcice 51 lat. ,

W aloryzacja  cen  og łoszeń .
W a r s z a w a .  Ceny ogłoszeń w dziennikach 

od N. Roku, na  skutek uchwały Związku wydawców, 
będą obliczone w złotych polskich rów nych frankowi 
złotemu.  .i—

Rozmaitości
T rzęs ien ie  ziem i w G ó rn e j S ty rji.

G r a c ,  5. 1. „T agespost11 donosi z K ollarga, że 
w K ollanga i innych m iejscowościach doliny Liesing

w G órnej Styrji odczuto  wczoraj o godz. 15 min. 40 
trzęsienie ziemi, trw ające kilka sekund. Trzęsieniu 
tow arzyszył huk podziemny.

G łup ich  n ie s ie ją— ale s ię  sam i ro d zą .
D onoszą nam  następujący f a k t : W  Kołłątajew ie

i okolicy kręciła się w tych dniach banda cygańska 
wróżąc i k radnąc w najrozm aitszy sposób. O fiarą tą 
pad ł także pewien gospodarz, którem u krowy (podług 
jego zdania) za m ało mleka dawały. Skorzyst. z tej 
okazji przywołał cygan i prosił o radę. Cygani widząc 
kogo mają p rzed  sobą, zażądali znaczną gotówkę, 
którą gospodarz im nie mógł dostarczyć. W  zam ian 
tego dał cyganom pierścienie ślubne i odzież. Ażeby 
lekarstw o skutkowało, kazali cygani iść do komory, 
tw ierdząc, że pójdą na drogę krzyżową „napraw iać". 
Cygani skorzystając z nieobecności osób domowych, 
kradli co Się dało i uciekali na pociąg do Czekanowa 
i dalej w stronę do Lodzi G ospodarze czekali cier­
pliwie w kom orze do godz. 10-tet wieczorem, a tu 
jak niem a tak  niem a cyganów. T eraz  dopiero się 
dowiedzieli, jak  bezczelnie ich oszukano. S tra ta  wy­
nosi około 100 miljonów mk. — Chociaż tam tejszy 
ksiądz proboszcz poucza swych parafjan  i potępia za ­
bobony, jednakow oż zdarzają się wypadki, że nasz 
ludek kochany o tem  zapomina i daje się w sposób 
powyższy wykorzystać.

Wiadomości pozamiejscowe
Bydgoszcz. Sam obójstw o w ystrzałem  z rewol­

weru popełnił w pierwsze święto „Bożego N arodzenia" 
urzędnik  gospodarczy W róbel w Komorowie. Bliższe 
szczegóły na razie nieznane.

Ruch w towarzystwach
Stow. Chrzęść. Nar. Naucz. Szkół Powsz. w K oź­

minie. Zebranie w sobotę 12-go stycznia rb. o go­
dzinie 4-tej popołudniu w szkole kat. Porządek dzien­
ny : 1. zagajenie, 2. refera t, 3. dyskusja, 4. kom uni­
katy, 5. regulowanie sk ładek za grudzień, 6, wolne 

I głosy, 7.. Zakończenie. Tetzlaff, prezes.

N A D E S Z Ł Y
nowe przpstjłki mąki pszennej i żytniej

z  m ły n ó w  K alisk ich

Polecam  ta k o w ą
do wymiany za pszenicą i ży to

Również sprzedaje  za  g a tó w k ę  po cenach  dziennych. 
W y m ijam  chleb za ży to  i w y d a je

7 0 ° |o  chleba za jeden centnar żyta

Ign. M ielcarz , Koźmin
ul. B o r e c k a

Stroić
fortepiany

przybędę

do Koźmina i okolicy
T y lk a  p i s m .  zg l.
uprasza się do hotelu 
p a n a  P i l a r c z y k a

K urow ski
Poznań

W S Z E L K I E  B R O K I
wykonuje 

Z ak ład  Graficzny 
L e o n a  G o 1 d b e i .  a
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Firma Haase i Mędlewski
z Katowic

przejęła od p. Regulskiego spichlerze ro Koźminie
przy ul. Murnej

W  * zakupuje tam

zboże jak i « ziemiopłody
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P r z y j  m u j e
m lokaty i depozyta go tów kow e 
ill i udziela kredytów  na  zasadzie 

waloryzacji marki polskiej
wedle kusu złotego polskiego

BANK „SAMOPOMOC '

I n t r o l i p a t o r i i l a
d l poleca się

k .
Sp. i  ogr. por.

w  K oźm in ie
m
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■ K isz o n ą  ka
8 puste i ogórki S

m a  s t a l e  n<i s l l a d z i e  pg

A . L i s e w s k i ,  Koźmin Telefon 33 §

Z ap isu jc ie  O rę d o w n ik
(p o w ia ia  K o ź m i ń s k i e g o .

do wykonywanie wszelkich p rac  w za 
k re s  in t ro l iga tors twa wchodzących

Zakład Graficzny £eona Goldbeka w K ra in ie

G a r b a r n i a  w  K oim in ie  
„Tou>. f c  £. Krystek & £. ?!uciński“

przyjmuje
wszelkiego rodzaju skóry surow e do w y g a r b o w a n i a
pod kierow nictw em  w ytraw nego specjalisty  garbarza 
z „M iihlheim u“. G arbarn ia  wykonuje z lecen ia  szybko 
po cenach  przestępnych  ew en tualn ie  zam ienia  skóry go­
tow e na odpow iednią ilość, surow ych. G arbarn ia  zaku- 

puje rów nież w szelkiego rodzaju  skóry surow e.

K s i i l ź k i s z i . y - .
zeszyty, piórka, atrament,  tablice, 

rysiki, gąbki i t. d. i i  d.
SfST" poleca -W g

k s i ę g a r n i a  j ,  jC n a s z e w s k a
Koźmin.

Nakładem i drukiem Leona Goldbeka w Koźminie.
Odpowiedzialność: Dział urzędowy Starostwo. Dział ni>mrzędowy Leon Goldbek w Koźminie.


